
Szkoła w ruinie
Kiedyś była tu wypełniona stu-
dentami aula, schludne sale 
zajęciowe i gwarne korytarze. 
Teraz większość pomieszczeń 
jest kompletnie zdewasto-
wana; wandale rozbili drzwi 
i meble, powybijali szyby i po-
wyrywali przewody ze ścian. 
Choć Wyższa Szkoła Bizne-
su nie działa już od kilku lat, 
intensywne rujnowanie kom-
pleksu trwa dopiero od paru 
miesięcy.

str. 3
Brak podstaw
do odmowy
Mieszkańcy ul. Ziemowita 
sprzeciwiają się budowie za-
kładu przetwarzania odpadów 
przemysłowych obok swoich 
posesji. Miasto tłumaczy, że 
inwestor spełnił wszystkie wy-
magania, więc musiał dostać 
pozytywną decyzję o środo-
wiskowych uwarunkowaniach 
dla tej inwestycji.

str. 4 
Stop degradacji
Ponad 70 projektów o war-
tości 860 mln zł znalazło się 
w Gminnym Programie Rewi-
talizacji Miasta Radomia na 
lata 2023-2032, uchwalonym 
przez radnych w poniedziałek.
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Porażka w Mielcu
Piłkarze Radomiaka Radom 
przegrali na wyjeździe ze 
Stalą Mielec 0:2 w meczu 
6. kolejki PKO Ekstraklasy. To 
trzecia porażka „Zielonych” 
w tym sezonie. Po tym spotka-
niu radomianie z dorobkiem 
dziewięciu punktów spadli na 
piąte miejsce w tabeli. 
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Powietrzny festiwal

R E K L A M A

Fot. Tomasz Wykrota

Niezwykłe podniebne ewolucje, zapierający dech w piersiach pokaz wieczorny, w sumie 150 samolotów, 
za sterami których zasiadali piloci m.in. z Belgii, Grecji, Szwajcarii, Finlandii, Wielkiej Brytanii, Korei Połu-
dniowej i Polski. Ale Międzynarodowe Pokazy Lotnicze Air Show to także sobotni obezwładniający upał 
i kilometrowe kolejki do wejść, dramatyczny brak wody i niedziałające terminale płatnicze.

str. 6-7
AU T O P R O M O C J A



2 NA AFISZU PIĄTEK – CZWARTEK 1-7 WRZEŚNIA 2023

BEZPŁATNY TYGODNIK DLA RADOMIA I REGIONU

Radom, ul. Okulickiego 39; II p.; tel. 48 360 25 25
Reklama „7 Dni”, Radio Rekord, CoZaDzień.pl, TV Dami
RadomLed – ekrany ledowe, 875 tablic reklamowych 
w windach i na klatkach schodowych: tel. 519 119 513, 
reklama@radiorekord.pl

Dyrektor wykonawczy Rekord Grupy Mediowej: Krzysztof Domagała
Redaktor naczelna Rekord Grupy Mediowej: Milena Majewska
Kierownik redakcji: Iwona Kaczmarska
Skład: Kamil Fiodorow, Łukasz Rokita
Dziennikarze: Michał Kaczor, Łukasz Kościelniak, Katarzyna Kurek, 
Maciej Kwiatkowski, Michał Nowak, Wiktoria Stefańska
Projekt gra� czny: 7 Dni
Nakład: 10 tys. egzemplarzy

Redakcja nie ponosi odpowiedzialności za treść reklam i ogłoszeń
Wydawca: Rekord Grupa Mediowa Sp. z o.o., ul. Okulickiego 39, 26–600 Radom

Druk: POLSKAPRESSE sp. z o. o. Drukarnia w Sosnowcu ul. Baczyńskiego 25a, 41-203 Sosnowiec-Milowice

ISSN
 1895–8451

T Y G O D N I K

Piątek, 1 września
 Letnia Scena PIK. „A mnie jest 

s z k o d a 
l a t a ”  t o 
o s t a t n i 
już w tym 
s e z o n i e 
k o n c e r t 
n a  L e t -
niej Sce-
nie PIK. 
O  g o d z . 
1 9  p r z y 

pizzerii da Vinci (ul. Mickiewicza 16) 
w Pionkach wystąpią: Julia Ziętek 
(śpiew) i Krzysztof Chodacki (gitara), 
czyli radomski zespół Just in Case. 
Wstęp wolny.

Sobota, 2 września
 Piknik historyczny na Ustroniu. 
Zarząd Spółdzielni Mieszkaniowej 
„Ustronie” i Stowarzyszenie „Nasze 
Ustronie” zaprasza w godz. 14-20 na 
festyn rodzinny w parku Ustronie (ul. 
Sandomierska 26, przy górce sanecz-
kowej). Zaplanowano gry i zabawy dla 
dzieci, znakowanie rowerów, konkurs 
plastyczny „Radom – serce Mazow-
sza”, malowanie twarzy, dmuchańce 
i trampolinę. Będą balony, wata cu-
krowa i grill. Niezwykłe atrakcje przy-
gotowała Agencja Eventów Historycz-
nych „Sarmata” z Sandomierza: pokaz 
walk – szlachetna kompania, pokaz 
artyleryjski i musztry, turniej zabaw 
plebejskich, machina czasu – rycerska 
przebieralnia. Piknik uświetni koncert 
radomskiego zespołu Just in Case. 
Wstęp wolny. 

 Dzień Energetyka – Pożegnanie 
Lata 2023 w Kozienicach. Organizo-
wany przez Eneę Wytwarzanie i gminę 
Kozienice Dzień Energetyka odbędzie 

s i ę  n a 
t e r e n i e 
Ośrodka 
R e k r e -
acji i Tu-
r y s t y k i 
przy ul. 
Bohate-
rów Stu-
dzianek 
3 0 .  N a 
najmłod-
s z y c h 

do godz. 10 czekać będzie najwyższa 
w Polsce pneumatyczna ścianka wspi-
naczkowa, dmuchane zamki, plac zabaw 
Disneya, zjeżdżalnie, euro bungee i giga 
piłkarzyki. Wystąpi także zespół Tulinki 
i zespół taneczny Hand to Hand. Dzia-
łać będzie kilka stref tematycznych: 
zdrowia, historii, sportu, bezpieczeń-
stwa, ekologii i wojskowa. O godz. 14.30 
zaplanowano pokaz musztry paradnej 
Młodzieżowej Orkiestry Dętej Gran-
dioso. O godz. 17 organizatorzy zapra-
szają do amfiteatru, gdzie będzie można 

zobaczyć m.in. zespół Video, a także je-
den z laureatów Festiwalu Muzyki Roz-
rywkowej im. Bogusława Klimczuka. 
Po części oficjalnej przed publicznością 
zaprezentuje się Mateusz Ziółko. Od 
godz. 20.30 królem sceny będzie zespół 
Zakopower. Tradycyjnie Dzień Ener-
getyka zwieńczy pokaz sztucznych ogni. 
Wstęp na wszystkie wydarzenia wolny.

Niedziela, 3 września
 Święto Plonów w Muzeum Wsi 
Radomskiej. W programie: godz. 
11.30 – konkurs „Tradycyjny wieniec 
dożynkowy” (przed dworem z Brze-
ziec); godz. 12.20 – przemarsz koro-
wodu z wieńcami dożynkowymi; godz. 
12.30 – msza święta w kościele św. 
Doroty; godz. 13.30 – przemarsz ko-
rowodu pod dwór z Brzeziec; godz. 
13.40 – przedstawienie „Dożynki”. Po-
tem uczestnicy uroczystości przeniosą się 
do amfiteatru, gdzie o godz.15 poznamy 
laureatów konkursu na tradycyjny wie-
niec dożynkowy. O godz. 15.30 – występ 
Kapeli Krzysztofa Rokicińskiego, o godz. 
16 – koncert Młodzieżowego Zespo-
łu Ludowego „Guzowianki”, o godz. 
17 – koncert Zespołu Tańca Ludowego 
„Pruszkowiacy”. Wydarzenia towarzy-
szące: w godz. 14-20 – potańcówka pod 
dębem (Kapela Mieczysława Kędzier-
skiego, Kapela Jana Wochniaka, Kapela 
Krzysztofa Rokicińskiego. Zaplanowa-
no także m.in. pokaz wykonywania pa-
jąka ze słomy, warsztaty wykonywania 
słomianych zabawek i bukietów żniw-
nych, pokaz pracy wikliniarza, warsztaty 
wyplatania warkoczy ze słomy, młockę 
w wykonaniu Zespołu Obrzędowego 
„Zaborowianki” z Zaborowia. Spotkamy 
się także z regionalistą, miłośnikiem kul-
tury ziemi radomskiej, Marianem Kwiet-
niem, autorem książki „Czy znasz życie 
i mowę swoich przodków”; wydawnictwo 
będzie można kupić. Będzie, rzecz jasna, 
kiermasz twórczości ludowej i stoiska kół 
gospodyń wiejskich z potrawami kuchni 
regionalnej.

 One Night Festival. O godz. 17 
w hali widowiskowo-sportowej Radom-
skiego Centrum Sportu rozpocznie się 
One Night Festival. Ideą tego wyda-
r z e n i a 
jest kre-
o w a n i e 
wyjątko-
wych mu-
zycznych 
e m o c j i 
i tworze-
n i e  n i e -
zwykłego 
k l i m a t u 
do odpoczynku i integracji mieszkańców 
regionu. Wystąpią: Piotr Zioła (godz. 
17), Vito Bambino (godz. 18.20), Mrozu 
(godz. 19.50) i Ralph Kamiński (godz. 
21.20). Wstęp płatny.

NIKA
R E K L A M A

Wydarzenie ma na celu aktywizację 
i integrację społeczną oraz popula-
ryzację zdrowego stylu życia. Cała 
trasa liczy ok. 3 km. A na niej m.in. 
tory przeszkód, tunel ze sznurków czy 
równoważnia. Uczestnicy biegną też 
w workach i wykonują określone zada-
nia na czas. Początek biegu głównego 
o godz. 11.30.

Zaplanowano także Run Kids dla 
uczestników między 5. a 16 rokiem 
życia. Oni będą musieli przebiec, 
z przeszkodami, 800 metrów. Początek 
o godz. 10.30.

Zapisać można się poprzez stronę 
internetową. Na zwycięzców czekają 
nagrody.

CT

Ekstremalne
bieganie
W sobotę, 2 września nad zalewem 
Jagodno odbędzie się ekstremalny bieg 
z przeszkodami Run-Jagodno.

Na liniach 1, 2, 3, 4, 6, 7, 8, 9, 11, 13, 
15, 17, 23 i 25 zostaną przywrócone 
częstotliwości kursowania sprzed wa-
kacji (na większości tych linii dotyczy 
to dni powszednich, a w przypadku 
linii 3 również sobót, niedziel i świąt). 
Przywrócone zostanie kursowanie 
linii 20 (Malczew – Ustronie / Radom-
skiego; tylko w dni nauki szkolnej) 
i 22 (Obozisko – Lasowice; tylko w dni 
powszednie poza okresem wakacji).

Ponadto przywrócone zostaną stałe 
trasy autobusów linii 2, 5, 6, 8, 10, 15, 
25 i N3 w rejonie Zamłynia i Kaptura, 
a na linii 8 zostaną zlikwidowane kur-
sy wariantowe przez Cerekiew i Za-
topolice do pętli Golędzin w gminie 
Zakrzew. Wszystkie kursy wariantowe 
linii 15 z Makowca będą wykonywane 
bez wjeżdżania na pętlę Janiszpol 
(autobusy będą zatrzymywały się tylko 
na przystanku Janiszpol 21 – w zatoce 
przy ul. Słowackiego). Z kolei na linii 
25 nie będą wykonywane dotychcza-
sowe kursy zjazdowe z pętli Wacyn / 
Szpital do zajezdni Borki (w zamian 
będą kursy do zajezdni Ślepowron, 
natomiast kursy do zajezdni Żakowice 
pozostaną bez zmian).

CT

Komunikacja
po zmianach
Od soboty, 2 września ulegną korektom 
rozkłady jazdy linii 1, 2, 3, 4, 6, 7, 8, 9, 11, 
13, 15, 17, 23 i 25. 

W sobotę, 2 września za pomyślne 
zbiory dziękować będą mieszkań-
cy Mirowa, a w niedzielę, 3 wrze-
śnia – Zakrzewa, Szydłowca, Skary-
szewa, Jedlińska i Stromca. Także 
w niedzielę odbędą się powiatowe 
dożynki w Zwoleniu i powiatowo-
-gminne dożynki w Goździe.

Każdą z tych uroczystości rozpocz-
nie msza święta dziękczynna. Będzie 
dzielenie się chlebem, korowody 
dożynkowe i prezentacja wieńców, 
konkursy i zabawy. Ale uroczyste za-
kończenie pracowitego roku rolników 
to także recitale, koncerty i występy. 
W sobotę w Mirowie wystąpi m.in. 
Teatr do Góry Nogami, Radosne 
Nutki, kabaret Kałamasz, zespoły 
Dejw i Defis. Defis pojawi się także 
w niedzielę – na dożynkach gmin-
nych w Zakrzewie, które odbędą się 
na boisku PSP. Ponadto gości będą 
bawić kapele ludowe oraz zespoły 
Playboys i Łobuzy. Dożynki Parafial-
no-Gminne w Dzierzkówku Starym 
(gm. Skaryszew) to występy kapel 
ludowych i uczniów oraz zabawa ta-

neczna z zespołem Inwazja. Święto 
Plonów – XVII Turniej Sołectw Gmi-
ny Jedlińsk zaplanowano na terenie 
Ośrodka Sportu i Rekreacji w Je-
dlińsku. Tu zaprezentują się zespoły 
ludowe z terenu gminy, zespół Szpilki 
i IRA, Z kolei na terenie Zespołu 
Szkół w Goździe, podczas Powiato-
wo-Gminnych Dożynek pojawią się: 
Kapela znad Baryczy, Kapela Fakiry, 
Alberto Amati, Miły Pan, DiscoBoys, 
Skolim i Czerwone Gitary.

Także w niedzielę zaplanowano 
Dożynki Powiatu Zwoleńskiego – na 
terenie kompleksu sportowo-wypo-
czynkowego. Będzie można oklaski-
wać m.in. zespół Turnioki i Czado-
mana. Natomiast w Stromcu zagrają: 
Maria Tabachuk i Piotr Zarzyka oraz 
zespoły: Roxaok, Mig i Extazy. „Szy-
dłowieckie Wieńcowanie 2023” 
z kolei odbędzie się w miejscowości 
Sadek. Na placu przy świetlicy zapre-
zentują się zespoły ludowe, a także 
zespół folkowy Koliber.

NIKA

Dożynek moc
Defis, Czadoman, Playboys, Skolim, IRA – to tylko część gwiazd, które 
w weekend wystąpią podczas gminnych i powiatowych dożynek.

Wernisaż ekspozycji, która ukazuje 
prawie 700-letnią historię supremacji 
wyjątkowo hermetycznej kasty społecz-
nej, jaką byli samurajowie, zaplanowa-
no na dzisiaj (piątek, 1 września) na 
godz. 17.

– P ier wsza częśc i  ekspoz yc ji 
zaznajomi widza z kultami shin-
tō – drogi bogów oraz 
butsudō – drogi buddy, 
które niezaprzeczalnie 
wpływały na kształto-
wanie się i wizerunek 
społeczności samura-
jów – mówi Katarzyna 
Jendrzejczyk, kurator-
ka najnowszej wystawy 
w MJM.

Opowiadając o co -
dzienności tych wojowników i ich ro-
dzin nie sposób nie zacząć od bushi-
d o  –  d rog i  s a mu r a ja ,  ko dek s u 
zawierającego podstawowe prawa 
i zasady, jakimi powinien się kierować. 
Miłośników broni na pewno zaintere-
sują włócznie naginaty, yari, suyari, nie 
zabraknie również łuków z pięknymi 
lakowanymi kołczanami. Oprócz tego 
będziemy mogli podziwiać elementy 
zbroi samurajskich oraz ashigaru (lekko 
uzbrojeni piesi żołnierze): maski mem-
po, ochraniacze gardła yodare-kaké 
czy hełmy, no i oczywiście to, co przede 

wszystkim kojarzy się z samurajami, 
czyli broń białą, w tym tachi, katany, 
wakizachi, małe nożyki kozuki/kogata-
na oraz części składowe miecza, zwłasz-
cza niezwykle dekoracyjne tsuby (jelce), 
będące jednymi z najbardziej pożąda-
nych przedmiotów kolekcjonerskich

Eksponaty pochodzą ze zbiorów 
własnych Muzeum 
i m .  Ja c k a  M a l -
czewskiego, z Pań-
stwowego Muzeum 
Etnogra f icznego 
w Warszawie, Mu-
zeu m A rcheolo -
gicznego i Etnogra-
ficznego w Łodzi, 
Mu z eu m w  G l i -
wicach, Muzeum 

Okręgowego w Toruniu, Muzeum 
Narodowego w Szczecinie, Muzeum 
Narodowego w Lublinie, a także z ko-
lekcji prywatnych.

Wystawie towarzyszyć będą spo-
tkania przybliżające kulturę Kraju 
Kwitnącej Wiśni, w tym ceremonię pa-
rzenia herbaty chanoju, sztukę zakła-
dania kimona; zaplanowano też warsz-
taty origami i pokazy sztuk walki.

Ekspozycja będzie czynna do 10 
grudnia.

CT

Świat samurajów
Uzbrojenie, przedmioty codziennego użytku i drzeworyty związane 
z tajemniczym światem japońskich wojowników można zobaczyć na wy-
stawie „Kwiaty wiśni – samuraje” w Muzeum im. Jacka Malczewskiego.

Fo
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Do tragedii doszło w poniedziałek 
ok. godz. 19.20 w Dobrucie. – 11-let-
ni chłopiec został przygnieciony 
przez domek, który był posadowiony 
na drewnianych podporach. Chłopca 
reanimowała najpierw kobieta z tej 
posesji, potem policjant i ratownicy 
medyczni. Niestety, nie udało się go 
uratować – powiedziała nam Kata-
rzyna Kucharska, rzecznik mazo-
wieckiej policji.

Prokuratura Rejonowa w Przy-
susze Ośrodek Zamiejscowy w Szy-
dłowcu wszczęła już śledztwo w spra-
wie nieumyślnego spowodowania 
śmierci. – Z pierwszych ustaleń 
wynika, że tuż przed zdarzeniem na 
tej drewnianej konstrukcji bawiło się 
siedmioro dzieci w wieku od 
7 do 12 lat – informuje prokurator 
Agnieszka Borkowska, rzecznik 
Prokuratury Okręgowej w Rado-
miu. – W pewnym momencie, jak 
wynika z obserwacji jednego ze 
świadków, konstrukcja zaczęła się 
przechylać, a potem się przewróciła. 
Tuż przed tym część dzieci opuściła 
konstrukcję, natomiast jedno dziec-
ko zostało nią uderzone.

Prokuratura i policja będą usta-
lały, dlaczego doszło do tragedii, 
co było przyczyną, że drewniana 
konstrukcja, która miała służyć do 
zabawy, przewróciła się, co doprowa-
dziło do zgonu chłopca.

Nie żyje 
11-latek
Na jednej z posesji, gdzie bawiła się 
grupa dzieci,zdarzył się wypadek. 
Drewniany domek przygniótł 11-letnie-
go chłopca. 

  KATA NA K K

Wyższa Szkoła Biznesu im. Bi-
skupa Jana Chrapka miała swoją 
siedzibę przy ul. Kolejowej 22. Ob-
szerny czterokondygnacyjny kom-
pleks i spore boisko służyły jeszcze 
w czasach PRL-u Ochotniczym 
Hufcom Pracy. Całość jest ogro-
dzona i przez lata była zamknięta 
na głucho. Dopiero ostatnio opusz-
czonym budynkiem zainteresowali 
się wandale. Zaczęło się bezprawne 
przesiadywanie, alkoholowe libacje 
i dewastacja. Pierwsze interwencje 
straż miejska zaczęła otrzymywać 
już w 2022 roku.

– Wtedy wystosowaliśmy pismo 
do rektora Wyższej Szkoły Biznesu 
w Nowym Sączu, bo to ta uczelnia 
po WSB użytkowała obiekt. Pisma 
odniosły skutek, ponieważ teren zo-
stał częściowo zabezpieczony i po-
sprzątany – mówi Grzegorz Sambor, 
zastępca komendanta Straży Miej-
skiej w Radomiu.

Sytuacja zaczęła się pogarszać na 
początku tego roku. Wtedy straż-
nicy zaczęli otrzymywać najwięcej 
zgłoszeń. Funkcjonariusze odkryli, 
że z budynku nie tylko skradziono 
metalowe i drewniane elementy. 
W salach wykładowych poniewieray 
się dokumenty studentów i innych 

osób z ich danymi osobowymi. Kil-
ka tygodni temu warszawski syndyk, 
który zajmuje się masa upadłościo-
wą WSB in. Biskupa Jana Chrapka 
zabrał to wszystko i przekazał Ar-
chiwum Państwowemu.

Radomska prokuratura prowa-
dziła dwa postępowania związane 
z kradzieżą mienia przy ul. Kolejo-
wej. Pojawiły się również sygnały, że 
zamieszkuje tam osoba bezdomna, 

ale policja dementuje te informacje.
Ponieważ ostatnim podmiotem, 

który użytkował kompleks (a przy-
najmniej jego część) przy ul. Kole-
jowej 22 była niepubliczna Wyższa 
Szkoła Biznesu – National Louis 
University z siedzibą w Nowym 
Sączu, zwróciliśmy się do niej z py-
taniem, czy, jak i kiedy zamierza 
zabezpieczyć budynek przed wan-
dalami i bezdomnymi. „Z posia-

danych przez nas informacji, wła-
ścicielem dalej jest Wyższa Szkoła 
Biznesu im. bp Jana Chrapka w Ra-
domiu” – odpisał nam Przemysław 
Bochenek, kanclerz WSB-NLU 
w Nowym Sączu.

Właścicielem gruntu jest Skarb 
Państwa, a uczelnia jest jego wie-
czystym użytkownikiem.

Niepubl iczna Wyższa Szkoła 
Biznesu im. Biskupa Jana Chrap-
ka utworzona została w 1998 roku 
z inicjatywy Franciszka Maciejew-
skiego, niezyjącego już radomskie-
go przedsiębiorcy. WSB kształciła 
studentów na wyższych studiach 
zawodowych, na studiach podyplo-
mowych oraz na różnego rodzaju 
kursach. Jej kadrę naukową sta-
nowili m.in. pracownicy ówczesnej 
Politechniki Radomskiej, Uniwer-
sytetu Marii Curie-Skłodowskiej 
w Lublinie, Katolickiego Uniwer-
sytetu Lubelskiego i Wojskowej 
Akademii Technicznej. Środowisko 
akademickie WSB dużą wagę przy-
wiązywało do utrwalania dorobku 
patrona – bpa Jana Chrapka. Co 
roku w rocznicę tragicznej śmierci 
biskupa przyznawana była nagro-
da „Mój Radom”. Praktycznie od 
początku szkoła miała problemy fi-
nansowe. W 2017 roku po raz ostat-
ni przeprowadzono rekrutację.

Szkoła w ruinie
Kiedyś była tu wypełniona studentami aula, schludne sale zajęciowe i gwarne korytarze. Teraz większość pomieszczeń jest 
kompletnie zdewastowana; wandale rozbili drzwi i meble, powybijali szyby i powyrywali przewody ze ścian. Choć Wyższa 
Szkoła Biznesu nie działa już od kilku lat, intensywne rujnowanie kompleksu trwa dopiero od paru miesięcy.
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Stacja BP działała w tym miej-
scu od 2000 roku. Przez ten czas 
do kasy miasta tytułem dzierżawy 
działki wpłynęło ponad 8 mln zł 
(ponad 36 tys. zł brutto miesięcz-
nie). W ubiegłym roku władze Ra-
domia poinformowały, że mają inne 
plany dotyczące tej nieruchomości. 
Chcą ją oddać inwestorom, którzy 
wybudowaliby tam wieżowce.

– W Miejskiej Pracowni Urbani-
stycznej trwają prace nad nowym 
miejscowym planem zagospodaro-
wania przestrzennego obejmującym 
omawiany teren. W urzędzie miej-
skim obecnie nie toczy się żadne 
postępowanie administracyjne doty-
czące pozwolenia na budowę w tym 
miejscu – dowiedzieliśmy się w Biu-

rze Informacji Prasowej i Publicznej 
Urzędu Miejskiego w Radomiu.

Umowa z dotychczasowym na-
jemcą, czyli BP już wygasła. W cią-
gu kilku najbliższych dni przedsię-
biorca zakończy działalność. Nie 
oznacza to jednak, że ten teren bę-
dzie pusty. – Zachowany zostanie 
dotychczasowy sposób zagospo-
darowania tego terenu. Planujemy 
podpisanie umowy z nowym dzier-
żawcą, która będzie obowiązywała 
przez rok – informuje biuro praso-
we magistratu.

Podpisan ie umow y z now y m 
d z ierżawcą może nastąpić ju ż 
w przyszłym miesiącu.

K

Koniec stacji BP
W ciągu kilku najbliższych dni stacja paliw BP przy ul. Kelles-Krauza 
zostanie zamknięta. Umowa miasta z dzierżawcą terenu wygasła.

– Naszym celem jest ożywienie 
obszarów, które są ważne dla roz-
woju miasta, ale wymagają podjęcia 
szeregu działań zarówno inwesty-
cyjnych jak i społecznych. Przyję-
cie programu rewitalizacji otwiera 
nam drogę do ubiegania się o dota-
cje unijne. Liczę na to, że realizacja 
wskazanych w tym dokumencie za-
mierzeń przyczyni się do poprawy 
jakości życia mieszkańców – mówi 
prezydent Radosław Witkowski.

Prace nad programem tr wały 
dwa lata. W pierwszym etapie dzię-
ki szczegółowej diagnozie sytuacji 
w mieście wskazano obszar zdegra-
dowany. Składa się on z pięciu po-
dobszarów: Piotrówka (obszar nie-
zamieszkany), Stare Miasto i Miasto 
Kazimierzowskie, Śródmieście I, 
Śródmieście II, Glinice. To ok. 532 
ha (4,8 proc. powierzchni Radomia), 
gdzie mieszka blisko 28 tys. osób. 
Dla tego właśnie obszaru został 
opracowany program rewitalizacji.

– W trakcie prac nad projek-
tem programu przeprowadziliśmy 
otwarty nabór, w ramach którego 
zostało zgłoszonych ponad 70 róż-
nego rodzaju projektów. Ich reali-
zacją zajmie się nie tylko gmina i jej 
jednostki, ale także przedsiębiorcy, 
organizacje pozarządowe, wspól-
noty mieszkaniowe czy właściciele 
nieruchomości. Wśród projektów 

gminy jest m.in. zagospodaro-
wanie Parku Kulturowego Stary 
Radom, remont płyty rynku czy 
przebudowa skweru w obrębie ulic 
Kelles-Krauza/Struga/Focha/pl. Ja-
gielloński – wylicza wiceprezydent 
Mateusz Tyczyński.

Wśród projektów zgłoszonych 
przez inne podmioty, w tym przed-
siębiorców czy prywatnych wła-
ściciel i nieruchomości są m.in. 
remonty zabytkowych obiektów 
czy organizacja wydarzeń, także 
kulturalnych, ożywiających obszar 
rewitalizacji.

Wartość wszystkich przedsię-
wzięć to ponad 860 mln zł. Miasto 
zakłada, że prawie 540 mln po-
chodzić będzie z dotacji unijnych. 
Warunkiem ubiegania się o takie 
fundusze jest właśnie obowiązujący 
gminny program rewitalizacji.

Następnym etapem, wynikają-
cym z ustawy o rewitalizacji, będzie 
powołanie Komitetu Rewitalizacji, 
który ma stanowić forum współpra-
cy i dialogu interesariuszy rewitali-
zacji, w tym mieszkańców, przedsię-
biorców, organizacji społecznych, 
właścicieli i zarządców nierucho-
mości z organami gminy w spra-
wach dotyczących przygotowania, 
prowadzenia i oceny rewitalizacji.

CT

Stop degradacji
Ponad 70 projektów o wartości 860 mln zł znalazło się w Gminnym Pro-
gramie Rewitalizacji Miasta Radomia na lata 2023-2032, uchwalonym 
przez radnych w poniedziałek.

R E K L A M A

  KA K CI NIAK

W maju 2019 roku spółka Green 
Energy z Częstochowy zgłosiła się do 
miasta z wnioskiem o wydanie decy-
zji środowiskowej na budowę zakładu 
przetwarzania odpadów innych niż 
niebezpieczne w celu produkcji wyso-
kokalorycznej mieszanki stosowanej 
jako paliwo alternatywne oraz wosku 
poliolefinowego – karbonizatu. Na 
działce o powierzchni 2,7 ha przy ul. 
Ziemowita mają powstać dwie hale 
i wiata magazynowa. Zakład przetwa-
rzałby 120 tys. ton odpadów przemy-
słowych rocznie.

– Podczas pierwszego postępowania 
magistrat poprosił o opinię mieszkań-
ców ul. Ziemowita. Nie musieliśmy 
tego robić, bo prawo tego nie wyma-
ga. Ale ze względu na to, że inwesty-
cja może wzbudzić kontrowersje, po-
stanowiliśmy poprosić mieszkańców 
o głos – tłumaczy Małgorzata Pietra-
szewska, dyrektor Wydziału Ochrony 
Środowiska i Rolnictwa Urzędu Miej-
skiego w Radomiu. – Reakcja nie była 
zaskakująca – mieszkańcy jednogłośnie 
opowiedzieli się przeciwko inwestycji.

W 2022 roku urząd miejski wydał 
decyzję pozytywną. Wydał, ponieważ 
inwestor spełnił wszelkie formalności, 
a opinia mieszkańców nie jest wiążąca 
i nie może być powodem do odmowy 
pozwolenia na rozpoczęcie realizacji 
inwestycji. Odwołanie złożyła miejska 
spółka Radkom i jedna z fundacji eko-
logicznych. Samorządowe Kolegium 
Odwoławcze uchyliło decyzję miasta, 
więc cała procedura rozpoczęła się od 
nowa. Drugie postępowanie zakończy-
ło się w lipcu – znowu pozytywnie dla 
inwestora. – Nie ma podstaw do odmo-
wy. Teren planowanego przedsięwzię-
cia nie jest ujęty w miejscowym planie 
zagospodarowania przestrzennego, in-
westycja nie ma też negatywnego wpły-
wu na środowisko Natura 2000 – wyja-
śnia Pietraszewska.

Ale od decyzji miasta ponownie 

jest odwołanie, tym razem trzech 
podmiotów, więc kwestię znów bę-
dzie rozpatrywać SKO.

Mieszkańcy nie chcą obok siebie 
zakładu przetwarzania odpadów. 
By wyrazić swój sprzeciw przyszli 
na poniedziałkową sesję rady miej-
skiej. – Nie jesteśmy przeciwni tej in-
westycji, bo wiemy, że trzeba zmniej-

szać ilość śmieci. Ale nie możemy 
zgodzić się z lokalizacją tak blisko 
naszych domów. Już teraz, w odle-
głości 1,5 km mamy wysypisko, z któ-
rego czuć smród i słychać hałas. Po 
co kolejny taki zakład? – mówiła Jo-
lanta Wasiak. – Zwłaszcza, że mie-
ściłby się on 150 m od mojego domu, 
bo właśnie ja jestem najbliższym są-
siadem tej inwestycji.

Mieszkańcy zebral i ponad 400 
podpisów osób, które sprzeciwiają się 
tej budowie. Ich zdaniem inwestycja 
spowoduje zniszczenie zielonych płuc 
tej części miasta, a także doprowadzi 
do ogromnego spadku wartości dzia-
łek. – Ja jej nie kupiłam. To moja oj-
cowizna, na której wybudowałam dom. 

I co? Teraz mam się stąd wyprowadzić? 
Sprzedać działkę po taniości? – pytała 
Jolanta Wasiak.

Do sprawy odniosła się wiceprezy-
dent Marta Michalska-Wilk. – Rozu-
miem państwa obawy. Stąd też wcze-
śniejsza decyzja miasta, by państwa 
o całej sprawie poinformować i zapy-
tać o zdanie. Przepisy prawa są jednak 

jasne – może nam się to nie podobać, 
ale musimy wydać decyzję pozytywną 
dla inwestora, jeśli spełnia on wszelkie 
formalności. A tak jest w tym przypad-
ku – przypomniała. – Warto jednak pa-
miętać, że pozytywnie cały pomysł tej 
inwestycji zaopiniowały instytucje pań-
stwowe – Wody Polskie, Wojewódzki 
Inspektorat Ochrony Środowiska i Po-
wiatowa Stacja Sanitarno-Epidemiolo-
giczna. To nie jest tak, że tylko miasto 
pozwoliło na tę budowę.

Na ten moment inwestor otrzymał 
jedynie pozytywną decyzję o środowi-
skowych uwarunkowaniach dla tej in-
westycji. O tym, czy będzie mógł rozpo-
cząć produkcję, zdecydują inne organy, 
m.in. marszałek woj. mazowieckiego.

Brak podstaw
do odmowy

Mieszkańcy ul. Ziemowita sprzeciwiają się budowie zakładu przetwarzania odpadów prze-
mysłowych obok swoich posesji. Miasto tłumaczy, że inwestor spełnił wszystkie wymaga-
nia, więc musiał dostać pozytywną decyzję o środowiskowych uwarunkowaniach dla tej 
inwestycji.
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AU T O P R O M O C J A

  I NA KAC A KA KATA NA
K K I NA A KA

Tegoroczne Air Show, zorganizo-
wane po pięcioletniej przerwie spo-
wodowanej pandemią koronawirusa 
i rozbudową radomskiego lotniska, 
odbywało się pod hasłem „Niezwy-
ciężeni w przestworzach”. To odwo-
łanie do wielkiego sukcesu kpt. Sta-
nisława Skarżyńskiego, który 90 lat 
temu jako pierwszy Polak przeleciał 
na RWD-5 nad południową częścią 
Oceanu Atlantyckiego z zachodniego 
wybrzeża Afryki do Maceió w Bra-
zylii. Przelot trwał 20 godz. 30 min., 
z czego 17 godz. 15 min. nad oceanem. 
W ten sposób – wynikiem 3tys. 582 
km – ustanowił międzynarodowy re-
kord odległości w klasie C kategorii II 
samolotów turystycznych.

Nic więc dziwnego, że legendar-
ny RWD pojawił się na radomskim 
niebie. Wśród historycznych maszyn 
podziwialiśmy m.in. Piper-Cub, T-6 
Harvard czy P-51 Mustang. Jak za-
wsze gorąco oklaskiwano podniebne 
popisy radomskich „Orlików”, Grupę 
Akrobacyjną Żelazny czy szwajcarski 
Patrouille Suisse na samolotach Nor-
throp F-5E Tiger II. Tym razem nie 
było Patrouille de France, ale były 
alpha jety – dwa, fantastycznie piloto-
wane przez Niemców. Serca publicz-
ności skradł także Belg Steven De 

Vries na F-16, Austriak Felix Bauma-
gartner na BO-105, Ondrej Spanko 
z Czech pilotujący JAS-39 Gripena. 
Zachwyt wzdudził też polski Tiger 
Demo Team czy brytyjski Typhoon 
Display Team – jeden z najbardziej 
znanych i cenionych zespołów lotni-
czych na świecie.

Goście pokazów chętnie też ogląda-
li wystawę statyczną, na której zgro-
madzono sprzęt i uzbrojenie wszyst-
kich rodzajów sił zbrojnych. Nowością 
był sobotni pokaz wieczorny.

– Star y chłop, a stałem z roz-
dziawionymi ustami, takie to było 
piękne. Fajerwerki, f lary, światła, 
LED-y... I kunszt pilotów przede 
wszystkim – zachwycał się pan Prze-
mek. – Nie wiem, komu dać pierw-
szeństwo... Bo mógłbym powiedzieć, 
że wielicko-krakowski motoparalot-
niowy Flying Dragons Team. Ale za-
raz myślę o brytyjskim duecie Aero-
sparx, że może oni byli najlepsi. Tak 
naprawdę to każdy z tych nocnych po-
kazów był klasą samą w sobie – i Że-
laźni, i Iskra, i Bush Cat, i Extra-300. 
No i Hercules też dał świetne show.

Opuszczający lotnisko widzo-
w ie  w y ra ż a l i  nad z ie ję ,  ż e  po -
ka z nocny wejd z ie na sta łe do 
programu Air Show.

– Jeżeli chodzi o program pokazów 
na ziemi i w powietrzu, osiągnęliśmy 
wielki sukces. 150 samolotów z 17 

państw pokazało widzom niesamo-
witą magię lotnictwa – podsumował 
pokazy gen. Sławomir Żakowski, za-
stępca dyrektora Biura Organizacyj-
nego Air Show 2023. – To był wielki 
powietrzny festiwal; połączenie ma-
newru, dynamiki, mocy i nowoczesno-
ści z poezją grania silników lotniczych 
i grą świateł. Jestem bardzo dumny, że 
mogłem organizować te pokazy.

W ciągu dwóch dni Międzynarodo-
we Pokazy Lotnicze obejrzało ponad 
160 tys. widzów. W sobotę, kiedy na 
lotnisku znalazło się 90 tys. widzów, 
czyli zakładane maksimum, organi-
zatorzy, zdecydowali o wstrzymaniu 
sprzedaży biletów.

N  P N  DN

Takie komentarze na facebooko-
wym profilu Air Show zaczęły się po-
jawiać już w sobotę w południe. „Te-
raz już rozumiem jak przy publikacji 
programu obwieszczali, że może on 
ulec zmianie i szykują niespodzian-
ki. Te niespodzianki to kolejki do 
wejścia i gra w zorganizowanie so-
bie wody. Organizacja dno, pokazy 
dobre” – pisał jeden z internautów. 
Inny komentarz: „(...) Druga sprawa 
to rzekome »kasy pierwszeństwa« 
w których ludzie 
byl i już upodle-
ni doszczętnie... 
z biednymi i scho-
rowanymi dziećmi 
na  wóz k ach i n -
walidzkich ludzie 
stali w kolejce po 
odbiór wejściówek 
po 3-4 godziny? 
Gdzie niepełno-
sprawni byli tłu-
mieni i miażdżeni 
przez resztę chęt-
nych do zakupu 
bi letu. Cz y ktoś 
za to odpowie, że 
tak upodleni zo-
stali najbiedniejsi, 
którym już wystar-
czająco choroba 
w życiu po tyłku 
dała?”.

W  z a s a d z i e 
płynnie na lotni-
sko można było 
wej ś ć  w s ob otę 

rano i właściwie przez całą niedzie-
lę. Dantejskie sceny przy wejściach 
rozgrywały się jednak w sobotę po 
jedenastej, kiedy na pokazy przybyła 
największa fala gości. Widzowie mie-
li za złe organizatorom to, że żadne 
z wejść nie zostało odpowiednio 
oznakowane – nie było plansz, strza-
łek, banerów, a mapka, w ich opinii, 
nie spełniała swojego zadania. Trud-
no było też spotkać za bramkami ko-
goś ze służb informacyjnych.

Przede wszystkim jednak ludzie 
byli wściekli, że stali w straszliwym 
upale i ścisku godzinę, półtorej, by 
wejść na lotnisko, choć mieli bilet. 
W sobotę sprzedawano też jeszcze 
bilety na pokazy; tu trzeba było od-
stać nawet pięć godzin.

– Bilety sprzedawaliśmy już od 27 
maja. Bilety online przez trzy mie-
siące, do samych pokazów. I do tej 
formy przede wszystkim zachęcali-
śmy. Kolejki do kas wynikały z tego, 
że część osób nie zdecydowała się 
na tą formę i postanowiła je kupić 
na ostatnią chwilę. Chociaż był też 
punkt sprzedaży w CIT w Radomiu, 
żeby mieszkańcy miasta mieli bli-
sko – tłumaczyła Małgorzata Weber, 
rzecznik prasowa Agencji Mienia 
Wojskowego; AMW była głównym 

organizatorem pokazów. – Niestety, 
nie wszyscy z tej formy skorzystali, 
chociaż zachęcaliśmy, bo pamię-
taliśmy frekwencję z poprzednich 
pokazów.

Widzowie przypominali, że jesz-
cze parę lat temu w ogóle nie było 
sprzedaży internetowej bi letów, 
a na pokazy także wchodziło 80-90 
tys. osób w ciągu dnia. – Specjalnie 
patrzyłam na zegarek – żeby wejść 
na lotnisko staliśmy z mężem i cór-
ką w tym palącym słońcu, w tłumie 
spoconych, zmaltretowanych ludzi 
równą godzinę – powiedziała nam 
pani Katarzyna z Krakowa. – By-
wam na Air Show od 20 chyba lat, 
wcześniej z rodzicami, teraz z wła-
sną rodziną. I naprawdę nie pamię-
tam takiego bałaganu, jak teraz! 
W przeszłości najdłużej do wejścia 
stałam jakieś 20 minut. I to było 
wtedy, kiedy jednocześnie kupo-
waliśmy bilety. A jak już weszliśmy 
i sie rozożyliśmy, to okazało się, że 
nie słyszymy adnego komentarza. 
Słyszalny był tylko przy barierkach. 
Jedyne, co się organizatorom uda-
ło w tym roku, to toi toie. Napraw-
dę – żadnych kolejek, czysto jeszcze 
o czwartej, był papier toaletowy 
i woda do umycia rąk.

Wielki powietrzny festiwal
Niezwykłe podniebne ewolucje, zapierający dech w piersiach pokaz wieczorny, w sumie 150 samolotów, za sterami których zasiadali piloci m.in. z Belgii, 
Grecji, Szwajcarii, Finlandii, Wielkiej Brytanii, Korei Południowej i Polski. Ale Międzynarodowe Pokazy Lotnicze Air Show to także sobotni obezwładniają-
cy upał i kilometrowe kolejki do wejść, dramatyczny brak wody i niedziałające terminale płatnicze.



OFERTA WAŻNA
od 29.08 do 09.09.2023 r.

Proszek do Prania 
Bryza
5,85kg
cena za 1 kg = 8,55/9,57

1 szt.4999
1 opak.

CENA Z KARTĄ

MEBLE OGRODOWE
OFERTA WAŻNA OD 29.08-02.09.23

OFERTA WAŻNA OD 29.08-31.08.23

z  kartą

*wartość obniżki zależy od ceny regularnej produktu, rabat naliczany na kasie

Najniższa cena z 30dni 
         przed obniżką =  55,99

Cena bez karty =  55,99

www.radom.leclerc.pl    www.zakupy-eleclerc.pl      www.catering-eleclerc.pl    leclerc.pl

RADOM

Banan
1 kg

299
1 kg

Filet z piersi indyka
1 kg

1799
1 kg
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N E Z A EK CZ ARTEK
04.09 - 07.09.2023
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NAJLEPSZE CENY W   MIEŚCIE RADOM!

ZESKANUJ
KARTĘPRZY KASIE

Czekolada Milka
90-100g
cena za 1 kg = 33,22-29,99/42,10-37,90

ZESKANUJ
KARTĘPRZY KASIE

Kawa mielona 
Prima
500g
cena za 1 kg = 34,98/38,98

Najniższa cena z 30dni 
         przed obniżką =  19,49

ZESKANUJ
KARTĘPRZY KASIE

Płyn do WC Domestos
750ml
różne rodzaje
cena za 1 l = 10,65/13,32

ZESKANUJ
KARTĘPRZY KASIE

Woda Rodowita
6 x 1,5l/ 1 opak
cena za 1 l = 0,81/1,11

ZESKANUJ
KARTĘPRZY KASIE

Buraki
czerwone
1kgCena przed obniżką =  2,49

ZESKANUJ
KARTĘPRZY KASIE

42,10-37,9042,10-37,9042,10-37,90

Pstrąg wędzony
wyrób własny

ZESKANUJ
KARTĘPRZY KASIE

Proszek do prania
Fresh
Brand
5 kg
cena za 1 kg = 4,19/5,20

 szt

CENA Z KARTĄ

1749
 opak

Cena bez karty =  19,49

 szt

CENA Z KARTĄ

299
 szt

Cena bez karty =  3,79

 szt

CENA Z KARTĄ

199
 k

Cena bez karty =  2,29

 szt

CENA Z KARTĄ

3699
 k

Cena bez karty =  42,99

 szt

CENA Z KARTĄ

799
 szt

Cena bez karty =  9,99

 szt

CENA Z KARTĄ

799
 opak

Cena bez karty =  9,99

 szt

CENA Z KARTĄ

2099
 szt

Cena bez karty =  25,99

Najniższa cena z 30dni 
         przed obniżką =  3

Cena przed obniżką =  

Najniższa cena z 30dni 
         przed obniżką =  Najniższa cena z 30dni 

         przed obniżką =  

Najniższa cena z 30dni 
         przed obniżką =  

Max. 6 opak z kartą

Max. 6 szt z kartą

ZESKANUJ
KARTĘPRZY KASIE

Mleko Łowickie 
3,2% UHT
Łowickie
1l

 szt

CENA Z KARTĄ

299
 szt

Cena bez karty =  3,99
Cena przed obniżką =  3,99

Praliny Lindor
200g
cena za 1 kg przy zakupie 2opak = 67,50
cena za 1 kg przy zakupie 1opak = 134,95

kup 2 opak za 27,00zł

1+1za 1 grosz 
Z KARTĄ

Cena przed obniżką =  25,99

26991 opak
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08.09 - 09.09.2023

przy zakupie 2 szt
4491 opak

przy zakupie 3 szt
3991 opak

przy zakupie 3 szt
14991 opak

przy zakupie 3 szt
1521 opak

K KART50%50%
NA DRUGINA DRUGI
PRODUKTPRODUKTPRODUKTPRODUKT! K KARTK KART! K KART

Makaron Primo
Gusto
Canelloni
250g
8,97 za zakup 2 szt, cena za 1 kg = 17,94
5,98 za 1 szt przy zakupie 1 szt
cena za 1 kg = 23,92

ZESKANUJ
KARTĘPRZY KASIE

Bułka kajzerka
50g, wyrób własny
cena za zakup 10szt 1,90 z kartą
cena za zakup 10szt 2,50 bez karty
cena za 1kg= 3,80/5,00

Cena przed obniżką =  0,39

Pielęgnacja Włosów marki RADICAL

K KART
W3 2!2CENIE

OFERTA 2
SPECJALNA

Popcorn
Bakalland
90g
4,56 za zakup 3 szt
cena za 1 kg= 16,89
2,28 za 1 szt przy zakupie 1 szt
cena za 1 kg= 25,33

ZESKANUJ
KARTĘPRZY KASIE

 bez karty

Cebula 
1kgCena przed obniżką =  2,99

K KART50%50%
NA DRUGINA DRUGI
PRODUKT

99
PRODUKTPRODUKTPRODUKT! K KARTK KART! K KART

COCA COLA, 
FANTA, SPRITE
4 x 850ml
29,98 za zakup 2 opak, cena za 1 l= 4,41
19,99 za 1 opak przy zakupie 1 opak
cena za 1 l = 5,88

1 szt.-30%

1 szt.

CENA Z KARTĄ

249
1 kg

Cena bez karty =  2,79

1 szt.

CENA Z KARTĄ

019
1 szt

Cena bez karty =  0,25/1szt przy zakupie 10szt

Najniższa cena z 30dni 
         przed obniżką =  4,99

Najniższa cena z 30dni 
         przed obniżką =  2,49

Najniższa cena z 30dni 
przed obniżką =  18,99

ZESKANUJ
KARTĘPRZY KASIE

Kawa ziarnista 
Woseba
1 kg
4 rodzaje

Najniższa cena z 30dni 
         przed obniżką =  39,99

1 szt.

CENA Z KARTĄ

3799
1 szt

Cena bez karty =  42,99

Udziec z indyka
1kg

1 szt.

CENA Z KARTĄ

999
1 kg

Cena bez karty =  14,99
Cena przed obniżką =  14,99

ZESKANUJ
KARTĘPRZY KASIE

ZESKANUJ
KARTĘPRZY KASIE

RZ  ZAK E ZT

K KART
W3 2!2CENIE

OFERTA 2
SPECJALNA

Najniższa cena z 30dni 
         przed obniżką =  5,99

Szampony, maski, odżywki, wcierki

 za 1 szt przy zakupie 1 szt

M    A
zapas, 1l
11,98 za zakup 3 opak
5,99 za 1 opak przy zakupie 1 opak, 
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Zdaje się, że w sobotę była to jedy-
na woda, której nie brakowało. Poka-
zy trwały 11 godzin, a organizatorzy 
pozwolili wnieść tylko 0,5 litra wody 
na osobę. Tymczasem na lotnisku 
było ok. 35 stopni Celsjusza i bardzo 
niewiele cienia. Część sprawdzają-
cych bilety pozwalała wnieść napoje 
ponad limit, część kazała zostawiać 
nadprogramowe butelki.

„Gościa, który wymyślił, że moż-
na wnieść 0,5 l wody na osobę w tym 
upale, a potem zmusić ludzi do stania 
po 2 godziny w kolejkach po wodę, 
gdzie prawie dochodziło do ręko-
czynów, ludzie mdleli z odwodnienia 
i gorąca, należałoby osądzić za spro-
wadzenie zagrożenia życia i zdrowia 
na tysiące ludzi” – czytamy w komen-
tarzach na Facebooku.

„Upodlono ludzi totalnie, nawet 
psom się miski stawia przy stacjach 
CPN, a tu ludzie pili wodę do my-
cia rąk z Toy Toi” – pisali widzowie. 
I jeszcze: – „Bardzo chciałbym aby 
pomysłodawca przepisu: »0.5l wody 
na osobę« stał z nami w kolejce!!! To 
co działo się w sobotę przejdzie do 
niechlubnej karty historii tych poka-
zów!”

Przed Air Show organizatorzy 
informowali, że wody pitnej na lot-
nisku nie zabraknie. Okazało się, 
że była to zapowiedź mocno przesa-

dzona – w sobotę ludzie stali nawet 
godzinę i dłużej do jednego z sześciu 
dystrybutorów wody przygotowanych 
przez Wodociągi Miejskie. Oczywi-
ście, napoje można było też kupić. 
Ale i po nie należało stać w kilome-
trowych kolejkach bardzo długo, bo 
nie było oddzielnych stoisk tylko z na-
pojami. Zresztą w części punktów ga-
stronomicznych napoje skończyły się 
po kilku godzinach. Albo nie dziaay 
terminale płatnicze, a część widzw 
nie zabraa gotówki.

– W sobotę w ciągu dnia Wodo-
ciągi dostawiły dwie kurtyny, pod 
którymi można było się schronić, ale 
też nabrać wody. Dodatkowo dystry-
buowały woreczki z wodą. W nie-
dzielę te woreczki z wodą były już od 
rana – powiedziała nam Katarzyna 
Piechota-Kaim, kierownik biura pra-
sowego Urzędu Miejskiego w Rado-
miu. – Trzeba też wziąć pod uwagę, 

że istnieją pewne uwarunkowania 
techniczne. To nie jest tak, że na lot-
nisku jest wiele punktów, do których 
można było się podpiąć. Wodociągi 
wykorzystały maksymalną ich ilość. 

W niedzielę każdy mógł wnieść 
tyle wody, ile potrzebował. – Szkoda, 
że ludzie zamiast podziwiać w sobotę 
naprawdę niesamowity kunszt pilo-
tów, przepychali się w kolejkach do 
wejścia albo walczyli o wodę. Zwłasz-
cza, że niektórzy przyjechali na Air 
Show tylko na jeden dzień – mówił 
pan Marcin.

P N D S  

Do podratowania spragnionych 
przyczyniło się też Radio Rekord. 
W sobotę kawą i wodą widzów Air 
Show częstowali Dawid Furch i Ania 
Owczarek. W rekordowo długich kolej-
kach pojawili się słuchacze z całej Pol-
ski. W niedzielę z kawą czekali Dawid 
i Agnieszka Mleczko.

– Rozdaliśmy przeszło 1000 kaw, 
zużyliśmy kilkanaście kilogramów 
aromatycznego ziarna, kilkadziesiąt 
kartonów mleka, przeszło 200 litrów 
wody – wylicza Dawid Furch, szef ante-
ny Radia Rekord. – Przede wszystkim 
jednak spędziliśmy wiele godzin na 
przemiłych rozmowach z naszymi słu-
chaczami z Radomia, Kielc, Ostrowca 
Świętokrzyskiego czy Ciechanowa, ale 
także z przyjezdnymi, którym mogli-
śmy opowiedzieć o naszym mieście 
i o Radiu Rekord.

D N , , 

Ponad 30-stopniowy upał w sobotę 
i niewiele niższa temperatura w nie-
dzielę, ale przy znacznie wyższej wil-
gotności, a na dodatek kilometrowe 
kolejki po coś do picia powodowały, że 
ratownicy medyczni mieli pełne ręce 
roboty od rana do późnego wieczora. 
Dosłownie co kilkanaście minut moż-
na było usłyszeć sygnał przejeżdżają-
cego quada albo zobaczyć ratowników 
udzielających pomocy. W sumie w cią-
gu dwóch dni pracownicy Środowisko-
wo-Lekarskiego Wodnego Ochotni-
czego Pogotowia Ratunkowego, PCK, 
Radomskiej Stacji Pogotowia Ratunko-
wego i Radomskiego Szpitala Specjali-
stycznego pomogli prawie 600 osobom.

– W sobotę wszystkie nasze jed-
nostki udzieliły pomocy łącznie 339 
osobom. Główną przyczyną był upał 
i spowodowane nim omdlenia, ale nie-
którzy skarżyły się też na bóle głowy 
czy otarcia. U dwóch osób stwierdzo-
no zawał. W sumie podjęto decyzję 
o przewiezieniu do szpitala ośmiu pa-
cjentów – powiedziała nam Elżbieta 
Cieślak, p.o. dyrektora Radomskiej 
Stacji Pogotowia Ratunkowego.

W czasie tegorocznego Air Show 
nad bezpieczeństwem uczestników 
czuwało 130 osób; RSPR zorganizo-
wała dwa punkty medyczne i postawi-
ła pięć karetek, były też patrole piesze 
i na quadach zapewnione przez PCK 

i ŚL WOPR.

N  P D S  S

Z miejskiej komunikacji – jak in-
formuje MZDiK – w ciągu dwóch dni 
skorzystało mniej więcej 105 tys. osób. 
80 autobusów dowożących widzów na 
Air Show wykonało łącznie ok. 3 tys. 
900 kursów, pokonując prawie 36 tys. 
km. I w sobotę, i w niedzielę pracowało 
150 kierowców.

Mimo to część widzów – zwłaszcza 
tych, którzy jechali w sobotę z Micha-
łowa czy z okolic dworca PKP – narze-
kała, że na autobus trzeba było czekać 
20 minut, a nie pięć. A jak już przyje-
chał, to często zapchany po sam dach... 
Miejski Zarząd Dróg i Komunikacji 
przyznaje, że szczególnie w sobotę po-
jazdy zapełniały się już na pierwszych 
przystankach. – Wysłaliśmy na trasy 
tyle autobusów, ile to było możliwe. 
Więcej wyjechać nie mogło, ponie-
waż – ze względu na trudną sytuację 
kadrową – operatorzy przewozów nie 

mieli już więcej kierowców. Ci, którzy 
w tych dniach pełnili służbę, starali się 
jednak dowozić i odwozić pasażerów 
z lotniska najsprawniej, jak to było 
możliwe – zapewnia MZDiK.

A to, że autobusy miały spore opóź-
nienia wynikało z ogromnych korków 
na ul. Kozienickiej i w al. Grzeczna-
rowskiego. – Ruchem na rondach po 
dwóch stronach zamkniętej al. Wojska 
Polskiego kierowali policjanci i żan-
darmi. Ale wiele osób przyjezdnych 

nie zapoznało się wcze-
śniej z komunikatami 
o zmianach w organi-
zacji ruchu. Zamiast od 
razu wjechać na wyzna-
czone parkingi, obsłu-
giwane przez pracow-
ników Zakładu Usług 
Komunalnych, chcieli 
dojeżdżać samochoda-
mi przed same bramy 
lotniska. To oczywiście 
było niemożliwe, ponie-
waż wpuszczani byli tam 
tylko posiadacze przepu-
stek – przekonuje MZ-
DIK. – Mimo poleceń 
funkcjonariuszy, żeby 

nie zatrzymywać się i nie blokować 
rond, co chwilę jakiś kierowca wdawał 
się w niepotrzebne dyskusje. Każdy 
taki pojazd blokował także wjazd au-
tobusów na al. Wojska Polskiego.

Nadzór nad zmianami w organizacji 
ruchu oraz komunikacją miejską obok 
lotniska i w innych punktach Radomia 
pełniło w weekend ok. 40 pracowników 
MZDiK. Na pięciu specjalnych parkin-
gach stanęło 7,5 tys. aut.

We środe Agencja Mienia Wojsko-
wego podała, że Air Show 2025 odbę-
dzie się w Radomiu 30 i 31 sierpnia.
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Spacerkiem po mieście
Fabryka Obuwia „Piotr Pułka”
Radomskie Zakłady Obuwia

Firma rozpoczęła działalność w 1923 roku, bardzo skromnie – na za-
pleczu sklepu mieszczącego się w nieistniejącej już dziś kamienicy przy 
ul. Szewskiej 7. Tu powstawały wykroje, z których miejscowi kamasznicy 
i szewcy wykonywali gotowe buty. Po roku fabryka została przeniesiona do 
większego pomieszczenia przy ul. Lubelskiej 2 (obecnie ul. Żeromskiego). 
Produkowała obuwie damskie i męskie, a także dziecięce. Szyte ręcznie 
buty i buciki cieszyły się wielkim zainteresowaniem nie tylko radomskich 
elegantek i elegantów.

We wrześniu 1926 roku, mając zaledwie 36 lat, umiera Piotr Pułka. Firmę 
przejęła jego żona Helena i dzieci: Aleksander i Janina, stąd zmieniona na-
zwa – na Fabryka Obuwia Piotr Pułka i Spadkobiercy.

W latach 30. zakład przeniesiono na ul. Traugutta 38. Miejsca było na tyle 
dużo, że wkrótce zdecydowano się na rozpoczęcie produkcji mechanicznej 
obuwia. Firma spadkobierców Piotra Pułki miała swoje filie w Lublinie, Skar-
żysku-Kamiennej i Ostrowcu Świętokrzyskim, a także we Lwowie. Czynna 
była również w czasie okupacji niemieckiej.

Po zakończeniu II wojny światowej Fabryka Obuwia Piotr Pułka i Spadko-
biercy znalazła się pod zarządem Zjednoczenia Przemysłu Skórzanego Okrę-
gu Kieleckiego w Radomiu. Produkowała obuwie o specjalnym przeznacze-
niu. Szybko została przejęta przez państwo i 1 października 1947 roku weszła 
w skład Radomskich Zakładów Obuwia jako Fabryka Obuwia nr 2. Od lutego 
1947 do końca następnego roku działała przy niej robotnicza spółdzielnia 
zajmująca się sprzedażą wyrobów skórzanych i tekstylnych, a także artykułów 
spożywczych. Członkami spółdzielni byli wszyscy pracownicy fabryki.

W skład Radomskich Zakładów Obuwia, które mieściły się przy ul. Dolnej 
10 (obecnie ul. Mazowieckiego), poza Fabryką Obuwia nr 2 weszły: Polska 
Spółka Obuwia „Bata” SA – Fabryka w Radomiu jako Fabryka Obuwia nr 1 
oraz Fabryka Obuwia i Rymarnia M. S. Łuczyńskiego jako Fabryka Obuwia 
nr 3. Ponadto RZO tworzyły: Fabryka Obuwia w Warszawie, Fabryka Obu-
wia w Lublinie oraz Łódzkie Zakłady Obuwia w Łodzi. Radomskie Zakłady 
Obuwia przede wszystkim produkowały buty, ale zajmowały się też wytwa-
rzaniem artykułów pomocniczych do produkcji obuwia oraz przetwarzaniem 
odpadów skóry i gumy na materiały do produkcji obuwia.

1 kwietnia 1959 roku nastąpiła reorganizacja przemysłu obuwniczego. Za-
rządzeniem ministra przemysłu lekkiego Radomskie Zakłady Obuwia zostały 
wcielone do Radomskich Zakładów Przemysłu Skórzanego „Radoskór”.

NIKA

Na podstawie informacji zawartych w „Encyklopedii Radomia” Jerzego 
Sekulskiego, Radom 2012
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Na tropach kultury

Z inicjatywą powołania – w 1947 
roku – biblioteki w Radzanowie wy-
szły i władze gminy, i sami miesz-
kańcy. W lokalu gminy przydzielono 
jej jedną ciemną izbę. Zmieściły się 
w niej dwie szafy z 512 książkami. 
Pierwszym szefem placówki został 
Antoni Makarewicz, kierownik ra-
dzanowskiej szkoły. W 1948 książ-
nica została zarejestrowana i otrzy-
mała nazwę „Gminna Biblioteka 
Publiczna”. Siedem lat później GBP 
przemianowano na „gromadzką”; 
miała osiem punktów bibliotecznych 
we wsiach Gromadzkiej Rady w Ra-
dzanowie.

Na przestrzeni lat biblioteka kilka-
krotnie zmieniała siedzibę. Obecnie 
mieści się w budynku Urzędu Gminy 
w Radzanowie. W 2004 roku, uchwa-
łą rady gminy, nadano jej statut, 
zgodnie z którym stała się samodziel-
ną instytucją kultury. Od 2012 roku 
placówka, korzystając z możliwości 
pozyskiwania funduszy z programu 
„Kraszewski. Komputery dla biblio-
tek” wprowadza nowoczesne systemy 
biblioteczne.

Na duże zainteresowanie instytu-
cją ma wpływ atrakcyjność zbiorów. 
W tej chwili księgozbiór liczy 11 tys. 
305 woluminów, prenumerowanych 
jest też 12 tytułów czasopism. Z tego 
wszystkiego korzysta 455 czytelników.

Biblioteka jest w pełni skompu-
teryzowana – ma czytelnię inter-
netowa z bezpłatnym dostępem do 
Internetu dla czytelników, którzy 
mają też możliwość wydrukowania, 
zeskanowania czy wykonania kse-
ro dokumentów. Dzięki systemowi 
Mateusz czytelnicy mogą w domu 
wybierać pozycje z katalogu i rezer-
wować książki, a tym, którzy lubią 
czytać e-booki, placówka udostęp-
nia darmowe kody do bazy Legimi.

Wiele działań bibliotecznych sfi-
nansowanych było dzięki pozyska-
nym funduszom zewnętrznym, m.in. 
z Programu Rozwoju Obszarów 
Wiejskich, Akademii Rozwoju Filan-
tropii w Polsce, Działaj Lokalnie czy 
Ministerstwa Kultury i Dziedzictwa 
Narodowego.

Biblioteka w Radzanowie ma nie-
zwykle interesującą stronę interne-
tową. Można tu znaleźć – oprócz 
podstawowych informacji o placów-
ce (godziny otwarcia, aktualności 
i nowości książkowe kupione przez 
bibliotekę) – wiele ciekawych rzeczy.

Gminna Biblioteka Publiczna 
w Radzanowie to nie tylko miejsce, 
gdzie wypożycza się książki. Można 
tu aktywnie spędzić czas, rozwijając 
swoje zainteresowania. Placówka or-
ganizuje szkolenia dla czytelników 
z zasad korzystania ze zbiorów i bez-
pieczeństwa w sieci, lekcje biblio-
teczne, spotkania autorskie, kursy 
językowe, różnego rodzaju konkur-
sy plastyczne i literackie czy wiedzy 
o historii regionu. GBP znana jest też 
z szerokiej działalności edukacyjnej 
i kulturalnej promującej region.

Niezwykle ważnym aspektem dzia-
łalności jest promocja czytelnictwa. 
Na przestrzeni lat placówka zorga-

nizowała wiele imprez. W murach 
biblioteki gościli m.in. Anna Seniuk, 
Zbigniew Zamachowski, Jerzy Zel-
nik, Joanna Papuzińska, Grzegorz 
Kasdepke. W czasie ferii i wakacji 
dzieci i młodzież mogą co roku korzy-
stać z zajęć plastycznych, zielarskich, 
ekologicznych czy tworzenia sztuki lu-

dowej; są spotkania z twórcami lokal-
nymi, pikniki, wycieczki, pogadanki, 
gry i zabawy. Placówka organizuje też 
warsztaty dla dorosłych czytelników, 
m.in. zajęcia przedświąteczne robie-
nia stroików, palm wielkanocnych 
i malowania pisanek. GBP włącza się 
także w różnego rodzaju akcje czytel-
nicze, np. Cała Polska Czyta Dzieciom 
czy Mała Książka – Wielki Człowiek. 
Poza tym placówka kładzie nacisk na 
prezentowanie lokalnych twórców i ar-
tystów. Wystawy ich wyrobów podczas 
gminnych imprez cieszą się zawsze 
wielkim zainteresowaniem.

Biblioteka tworzy również bogate 
źródła informacji wspomagające pra-
cę placówek oświatowych, nauczycieli 
i uczniów. Współpracuje z biblioteka-
mi szkolnymi, organizując wspólnie 
spotkania autorskie i konkursy czy-
telnicze. Chętnie przyjmuje zapro-
szenia do uczestnictwa w pracach 
komisji konkursów, które organizują 
zaprzyjaźnione placówki, m.in. gmin-
nego konkursu teatrzyków szkolnych 
oraz konkursów literackich i czytelni-
czych. Książnica współpracuje także 
z Urzędem Gminy, Stowarzyszeniem 
Ziemi Radzanowskiej i kołami go-
spodyń wiejskich.

GBP jest również partnerem w or-
ganizowaniu corocznych gminnych 
dożynek; prezentuje tam wydawnic-
twa o regionie i twórczość regional-
ną, organizuje zabawy i konkursy dla 
dzieci.

NIKA
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Gminna Biblioteka Publiczna

Radzanów

Wypożyczamy w nich książki, chodzimy na wystawy czy koncerty albo uczestniczymy w organizowanych przez nie 
wydarzeniach. Instytucje kultury w swoim mieście mógłby zapewne wymienić każdy mieszkaniec, ale czy znamy 
je naprawdę? W cyklu „Na tropach kultury” przybliżamy historię placówek kultury z regionu radomskiego, prezen-
tujemy ich zbiory i opisujemy najważniejsze z organizowanych przez nie wydarzeń.
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Urodził się w Radomiu 23 paździer-
nika 1927 roku. Jego ojciec był znanym 
teoretykiem spółdzielczości pracy, 
a także publicystą i działaczem oświa-
towym (wydawał pod pseudonimem 
Jerzy Karon). Matka – z domu Pietru-
siewicz – była nauczycielką. Rodzina 
matki dobrze zapisała się na kartach 
historii Radomia. Wiktor Pietrusie-
wicz (wuj filozofa) był komisarycznym 
prezydentem Radomia w latach 1930-
1934, a jego żona Mieczysława – orga-
nizatorką tajnego nauczania w okresie 
okupacji hitlerowskiej, po wojnie zaś 
znaną nauczycielką radomskich szkół.

Dzieciństwo i młodość Leszka Ko-
łakowskiego przypadły na niespo-
kojne lata trzydzieste i czterdzieste 
minionego stulecia. Wcześnie (1930 
r.) traci matkę. W maju 1943 na Pa-
wiaku ginie jego ojciec, zamordowany 
przez Niemców. Uczył się w szkołach 
w Radomiu (poziom elementarny), 
Łodzi (gimnazjum, matura), Warsza-
wie (mała matura). Pobyt w szkołach 
przeplatany był okresami samodziel-
nej nauki, co, niestety, w tamtych cza-
sach stanowiło normę.

W 1950 roku ukończył studia filo-
zoficzne na Uniwersytecie Łódzkim, 
a trzy lata później, już na Uniwersytecie 
Warszawskim, obronił pracę doktorską 
na temat „Nauka Spinozy o wyzwole-
niu człowieka”. Z warszawską uczelnią 
był związany do 1968 roku. Niezwykle 
popularny wśród studentów. Wykładał 
na UW oraz w Instytucie Filozofii i So-
cjologii PAN, angażował się politycz-
nie, dużo publikował, był redaktorem 
naczelnym dwumiesięcznika „Studia 
Filozoficzne”. Cenzura wielokrotnie 
wstrzymywała druk jego artykułów 
i książek. Był oskarżany o rewizjonizm 
i inwigilowany przez SB. W 1964 roku 
uzyskał tytuł profesora nadzwyczajne-
go. W 1966 został wyrzucony z partii, 
a dwa lata później, po wydarzeniach 

marcowych usunięty z pracy na Uni-
wersytecie Warszawskim.

W listopadzie 1968 wyjechał z kraju. 
Wykładał kolejno w Mc Gill University 
w Montrealu (Kanada) i w University 
of California w Berkeley (USA). W 1970 
otrzymał godność Senior Research 
Fellow w All Souls College w Oxfordzie 
(Anglia). Tej starej uczelni pozostał 
wierny do końca. Pracując na obczyź-
nie Leszek Kołakowski angażował się 
w działalność na rzecz polskich robot-
ników skupionych w Komi-
tecie Obrony Robotników 
i w Solidarności, uczestni-
czył też w pracach jury Nie-
zależnej Fundacji Popiera-
nia Kultury Polskiej.

Ten w ybitny myśliciel 
był  niezrów nany m mi-
strzem języka polskiego, 
kontynuatorem wielkiego 
nurtu f ilozofii naturali-
stycznej, moralistą… Au-
torem olbrzymiej liczby 
książek i artykułów. Do 
jego najważniejszych prac 
należą: „Szkice z filozofii 
katolickiej” (1955), „Wykła-
dy z filozofii średniowiecz-
nej” (1956), „ Jednostka 
i nieskończoność. Wolność 
i antynomie wolności w filo-
zofii Spinozy” (1958), „Roz-
mowy z diabłem” (1965), 
„ Św iadomość rel ig ijna 
i więź kościelna. Studia nad 
chrześcijaństwem bezwy-
znaniowym XVII wieku” 
(1965), „Kultura i fetysze” 
(1967), „Obecność mitu” (1972), „Głów-
ne nurty marksizmu” (1976-1978), „Czy 
diabeł może być zbawiony i 27 innych 
kazań” (1982), „Jeśli Boga nie ma...” 
(1999). Pisał też poezje i bajki dla dzieci.

Wielokrotnie nagradzany. Laureat 
m.in. Pokojowej Nagrody Księgarzy 

Niemieckich (1977), Nagrody Klu-
gego – nagroda Biblioteki Senatu 
Kongresu USA, odpowiednik Na-
grody Nobla w dziedzinie nauk 
humanistycznych. W 1998 roku 
z rąk Prezydenta RP otrzymał Or-
der Orła Białego.

Leszek Kołakowski był Hono-
rowym Obywatelem Miasta Ra-
domia. Chętnie przyjeżdżał do 
swojego rodzinnego miasta, które 
uważał za swoisty „środek świata”.

– Pamiętam dobrze moje spo-
tkanie z profesorem Leszkiem 
Kołakowskim w Radomiu w roku 
2007. Profesor obchodził wte-
dy swoje 80. urodziny. Pełniłem 
wówczas zaszczytną funkcję pre-
zesa Radomskiego Towarzystwa 
Naukowego. Postanow iliśmy 
uczcić tę wizytę i zacny jubileusz 
przyznaniem panu profesoro-
wi tytułu Honorowego Członka 
RTN – wspomina dr Adam Du-
szyk, zastępca dyrektora Muzeum 
im. Jacka Malczewskiego. – Na 
czerpanym, ekskluzywnym pa-
pierze wydrukowaliśmy okolicz-

nościowy dyplom i podczas uroczystej 
sesji Rady Miejskiej, która miała miej-
sce w Resursie Obywatelskiej, osobiście 
wręczyłem akt nadania. Pamiętam, jak 
bardzo wzruszony był pan profesor tym 
wyróżnieniem, mimo że w swoim życiu 
otrzymał mnóstwo znacznie ważniej-
szych nagród. To świadczyło o wielkiej 
klasie i skromności tego człowieka.

Ścieżki prof. Kołakowskiego i dr. 
Duszyka przecięły się jednak dużo 
wcześniej. – Kiedy pracowałem nad 

rozprawą doktorską na temat znanego 
przed wojną teoretyka spółdzielczo-
ści pracy Jana Wolskiego, natknąłem 
się na informację, że ojciec Leszka 
Kołakowskiego – Jerzy przyjaźnił się 
z bohaterem mojej dysertacji. Postano-
wiłem napisać list do profesora w tej 

sprawie – opowiada wicedyrektor Mu-
zeum im. Jacka Malczewskiego. – Jak-
że byłem zdziwiony, że profesor znalazł 
dla mnie czas i opisał w obszernym li-
ście kontakty swojego ojca, ale też swo-
je z Janem Wolskim. Podobno profesor 
miał taką zasadę, że zawsze odpowia-
dał na listy. Był bardzo ciepłym, życz-
liwym i empatycznym człowiekiem. 
Kiedyś wysłałem mu wydaną przez 
RTN niewielką pracę o anarchiście 
rosyjskim Michale Bakuninie, którą 
popełniłem w 2004 roku. Profesor też 
mi wtedy odpisał, dzieląc się swoimi 
uwagami na temat tej mojej pierwszej 
naukowej publikacji. Na zawsze pozo-
stanie w mojej pamięci jako wzór na-
ukowca i humanisty.

Prof. Kołakowski zmarł 17 lipca 209 
roku w Oxfordzie.

Dziesięć lat temu, w 2013 roku w ra-
domskim muzeum powstała – z woli 
żony profesora, Tamary – stała ekspo-
zycja „Leszek Kołakowski 1927-2009”. 
Dzięki pamiątkom przekazanym przez 
rodzinę można było zaaranżować ga-
binet tego wybitnego filozofa. Jest 
więc tutaj solidne drewniane biuro na-
leżące do znakomitego radomianina, 
jego maszyna do pisania, z włoskiej 
firmy Olivetti, skórzana teczka czy 
wieczne pióra. Na wystawie znalazły 
się ponadto rzeczy osobiste Leszka 
Kołakowskiego – garnitur, skórzane 
pantofle, kapelusz, szklana laska, faj-
ki, rękawiczki, a nawet karty do bry-
dża. Jest też, rzecz jasna, toga i biret 
z All Souls College w Oxfordzie. W ga-
binecie nie mogło zabraknąć książek, 
dyplomów, medali i pamiątkowych 

znaczków. Honorowe miejsce zajmu-
je medal Bene Merenti Civitas Rado-
miensis. Nie zabrakło także nawiązań 
do dzieciństwa spędzonego przez 
Leszka Kołakowskiego w Radomiu 
i do jego wizyt w rodzinnym mieście 
pod koniec życia.

Wzór naukowca i humanisty

Szanowni Państwo!
Leszek Kołakowsk i to jedna 

z najbardziej znanych i popular-
nych twarzy polsk iej f i lozof i i . 
Współtwórca warszawskiej szkoły 
historyków idei, zainteresowany hi-
storią filozofii nowożytnej, szcze-
gólnie marksizmem, filozofią religii 
i kultury europejskiej. Autor licz-
nych książek naukowych, esejów, 
powiastek i bajek f ilozoficznych. 
Filozof akademicki i popularyza-
tor filozofii. Dla mnie osobiście to 
przede wszystkim radomianin. Naj-
bardziej rozpoznawalny na świecie 
polski filozof XX stulecia.

Kiedy pełniłem zaszczytną funk-
cję wicemarszałka województwa 
mazowieck iego, bra łem udzia ł 
w odsłonięciu tablicy pamiątkowej 
poświęconej profesorowi Leszkowi 
Kołakowskiemu. Owa tablica jest 
zainstalowana na jednej ze ścian 
budynku, w którym mieszkał i two-
rzył Profesor, przy pl. Bankowym 
w Warszawie. Rozpierała mnie 
wtedy duma, że jako radomianin 
mogłem oddać hołd tak wybitnemu 
Polakowi, pochodzącemu z mojego 
rodzinnego miasta.

Z całego serca zapraszam wszyst-
kich miłośników filozofii i wszyst-
kich interesujących się historią gro-
du nad Mleczną w zawsze gościnne 
progi Muzeum im. Jacka Malczew-
skiego w Radomiu do obejrzenia 
wystawy stałej pt. „Leszek Koła-
kowski 1927-2009”.

Dyrektor Muzeum 
im. Jacka Malczewskiego 

w Radomiu
Leszek Ruszczyk

N R  2 3       1  w r z e ś n i a  2 0 2 3

Najmądrzejsi ludzie pochodzą z Radomia – mawiał Leszek Kołakowski, najbardziej rozpoznawalny na świecie polski fi-
lozof XX wieku. Urodził się w naszym mieście, nic więc dziwnego, że w Muzeum im. Jacka Malczewskiego powstała – na 
prośbę żony profesora, Tamary – wystawa stała „Leszek Kołakowski 1927-2009”.
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Sudoku Celem gry jest uzupełnienie pozostałych pól planszy cyframi od 1 do 9 (po jednej cyfrze w każdym 

polu). Każda z wpisywanych cyfr może wystąpić tylko raz w każdym z wierszy, kolumn i obszarów.

Z pożółkłych szpalt
(o) Powrót do szkół. Z rozpoczęciem 

roku szkolnego liga samowystarczalno-
ści gospodarczej zwraca się z apelem do 
rodziców, aby przy zakupach wszelkich 
przyborów szkolnych żądali tylko wyro-
bów krajowych. Bilans handlowy za rok 
ubiegły stwierdza wzrost importu przy-
borów szkolnych i materjałów piśmien-
nych w porównaniu z rokiem poprzed-
nim o blisko 4 mil. zł. Samych ołówków 
w roku ub. sprowadzono zbytecznie z za-
granicy za 584 tys. zł. Wykreślić te pozy-
cje z bilansu handlowego leży wyłącznie 
w mocy rodziców młodzieży szkolnej.

Ziemia Radomska nr 101, 
30 sierpnia 1930

Manewry jesienne. Tym razem nie 
operetka Bokanyi, lecz zwykła historja 
radomska. Stanisław Kułada z Kieleckiej 
18, jako człek zapobiegliwy, kupił sobie 
parę butów z cholewami i żeby mu się 
nie zniszczyły w chałupie, umieścił je 
pieczołowicie na strychu. Jakoś jednak 
nieznany gość, czując w zreumatyzmo-
wanych gnatach gwałtownie zbliżającą 
się jesień, wyśledził manewr p. Stanisła-
wa i buty „świsnął”. Trzeci akt tego zda-
rzenia rozegra się z chwilą, gdy policja 
przyłapie złodzieja. Epilog w kryminale.

Ziemia Radomska nr 101, 
30 sierpnia 1930

Od komitetu przebudowy
kościoła garnizonowego

W roku bieżącym prowadzi komi-
tet dalsze prace około przebudowy 
kościoła garnizonowego a mianowicie 
urządza drugi kościół dolny w podzie-
miach kościoła garnizonowego. W nowo 
urządzonym kościele dolnym będą od-
prawiane tylko nabożeństwa żałobne. 
Wejście do dolnego kościoła będzie od 
ulicy Piłsudskiego.

(…) Równocześnie zostały wykończone 
ostatecznie figury św. Stanisława i św. 
Wojciecha tudziesz nisze, w których 
mieszczą się omawiane figury. Figury 
wraz z ich obramowaniem są dziełem 
artysty rzeźbiarza Bolesława Zwolińskie-
go a ufundowali je drogą składek pod-
oficerowie zawodowi 72 pułku piechoty 
stacjonowanego w Radomiu.

(…) Kościół garnizonowy, jako świąty-

nia reprezentacyjna miasta, posiada jesz-
cze wiele braków, które, da Bóg zostaną 
powoli usunięte przy pomocy ofiarnych 
dusz i opiekunów kościoła, a kościół 
wojskowy zajmie poczesne miejsce 
wśród świątyń Radomia.

Ziemia Radomska nr 192, 
23 sierpnia 1931

Kradzieże
Za pomocą wyjęcia szyby, dostali 

się wczoraj niezauważeni przez nikogo 
sprawcy do warsztatu szewskiego An-
toniego Giski przy ul. Biekiermanów 28, 
skąd skradli 9 par damskich bucików 
z kopytami wartości 75 złotych.

Ziemia Radomska nr 191, 
23 sierpnia 1934

Bilans szkód wynikłych 
z oberwania chmury

w radomskiem
Informowaliśmy pierwsi o katastrofal-

nej powodzi, jaka nawiedziła powiat ra-
domski wskutek niebywałych deszczów. 
Dziś jesteśmy w możności przedstawić 
ogrom tego spustoszenia. Poza szosą 
warszawską, która zaraz następnego 
dnia t. j. w poniedziałek została przy-
wrócona do porządku i odbywa się na 
niej normalna komunikacja autobuso-
wa, powódź wyrządziła znaczne szkody 
na szosie kozienickiej, skąd właściwie 
było największe parcie wody wskutek 
oberwania się chmury. Tam też za-
raz za Radomiem na długości około 
3 klm. zniszczona została zupełnie szosa, 
a pod Rajcem zerwany most kamienny. 
Przewalające się masy wody powy-
rywały słupy żelazne, betonowe, oraz 
duże kamienie, które odniesione zosta-
ły o kilkadziesiąt metrów od miejsca 
ich umieszczenia.

O niebywałej sile spływających wód, 
świadczy wyrwany na ul. Gołębiow-
skiej płot, długości 40 mt. którego woda 
przyniosła na ul. Kozienicką. Poza temi 
szkodami, w pobliżu Radomia powódź 
nawiedziła również gminę przytycką, 
gdzie uległa zniszczeniu nawierzchnia 
szosy pomiędzy Radomiem a Przyty-
kiem, dł. 7 klm.

Ziemia Radomska nr 197, 
30 sierpnia 1934

Projekty specjalne
Helios na scenie: ANDRÉ RIEU. 
MIŁOŚĆ MIESZKA POŚRÓD NAS 
(2D/napisy - od 7 lat) – 1.09, godz. 
17.00, 2-3.09. godz. 16.00
Helios na scenie: FLEABAG (2D/
napisy - od 10 lat) – 6.09, godz. 18.00
Kino Konesera: Nostalgia (2D/napi-
sy - od 15 lat) – 4.09, godz. 18.00
Kultura Dostępna: Kobieta na 
dachu (2D/PL- od 15 lat) – 7.09, godz. 
18.00

Przedpremiera
Teściowie 2 (2D/PL - od 15 lat)

Premiery
Raport Pileckiego (2D/PL - od 15 lat)
Bez litości 3. Ostatni rozdział (2D/
napisy, 2D/ATMOS/napisy - od 15 lat)
Ukryta sieć (2D/PL - od 15 lat)

Pozostałe tytuły
Ultimatum (2D/napisy - od 15 lat)
O psie, który jeździł koleją (2D PL - od 
7 lat)
Kompas szkieletora (2D/dubbing - 
od 7 lat
Blue Beetle (2D/dubbing - od 13 lat) 
Kicia Kocia na pikniku (2D/dubbing 
- b.o.)
Meg 2: Głębia (2D/napisy, 2D/AT-
MOS/napisy, 2D/dubbing - od 13 lat)
Barbie (2D/napisy, 2D/dubbing - od 
13 lat)
Oppenheimer (2D/napisy - od 15 lat)
Między nami żywiołami (2D/dub-
bing - od 7 lat)

Jedną z nowości tego tygodnia jest 
porywająca „Ukryta sieć” – thriller 
na podstawie bestsellerowej powieści 
Jakuba Szamałka. Jego bohaterką jest 
początkująca dziennikarka, Julita. Kiedy 
pewien celebryta ginie w tajemniczych 
okolicznościach, reporterka postanawia 
rozpocząć własne śledztwo. Kobieta 
liczy, że kontrowersyjny temat uczyni 
ją dziennikarską gwiazdą, jednak jej 
życie zakłócają coraz bardziej niepoko-
jące zdarzenia. Nieznany przeciwnik 
inwigiluje ją przez urządzenia elektro-
niczne i zdobywa najbardziej prywatne 
informacje na jej temat. 
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R E K L A M A

Radomska lekkoatletka po raz 
pierwszy w karierze wywalczyła 
indywidualne prawo startu na senior-
skich mistrzostwach świata. Martyna 
Kotwiła w Budapeszcie wystartowała 
w biegu na 200 metrów. Zawodnicz-
ka RLTL Optimy Radom z czasem 
23.34 zajęła szóste miejsce w swoim 
biegu eliminacyjnym i odpadła z dal-
szej rywalizacji. Awans do półfinału 
wywalczyły tylko trzy najlepsze 
sprinterki w każdej serii.

Ostatecznie Kotwiła została skla-
syfikowana na 31. miejscu wśród 45 
zawodniczek. Do awansu do półfina-
łu zabrakło radomiance 0,32 sekundy.

Złoty medal w tej konkurencji wy-
walczyła Jamajka Shericka Jackson, 
która w biegu finałowym wyprzedzi-
ła Amerykanki Gabrielle Thomas 
i Shà Carri Rochardson.

K

Debiut
Kotwiły
Martyna Kotwiła z RLTL Optimy 
Radom zadebiutowała w zmaganiach 
indywidualnych na lekkoatletycznych 
mistrzostwach świata w Budapeszcie.

  IC A KAC

Stal rozpoczęła ofensywnie. Już 
w 7. minucie Domański dośrodkował 
z prawej strony na głowę Shkurina, 
ale strzał napastnika gospodarzy był 
niecelny. Mimo, że Stal utrzymywa-
ła się dłużej przy piłce, to pierwszą 
groźną akcję przeprowadził Rado-
miak. W 17. minucie Abramowicz 
dośrodkował z prawej strony, obroń-
cy gospodarzy wybili piłkę, ale za 
krótko. Dopadł do niej Rafał Wolski, 
strzelił i po rykoszecie futbolówka 
minęła bramkę strzeżoną przez Ma-
teusza Kochalskiego. Minutę później 
Wolski dośrodkował z rzutu rożnego 
na głowę Semedo i ponownie było 
blisko gola dla „Zielonych”. W 21. 
minucie gospodarze wyszli na pro-

wadzenie. Gettinger dośrodkował 
w pole karne, Esselink strzelił głową, 
a piłka przy bliższym słupku wpadła 
do bramki Radomiaka. Radomianie 
od razu rzucili się do odrabiania strat, 
ale z ich ataków wynikały tylko zablo-
kowane lub wybite dośrodkowania. 
W doliczonym czasie pierwszej po-
łowy podopieczni Constantina Galcy 
przeważali, ale po chwili okazało się, 
że zagrali zbyt ofensywnie. Po rzucie 
rożnym z kontrą wyszli zawodnicy 
Stali. Gerstenstein wygrał pojedy-
nek biegowy z Luizao, strzelił z 18 
metrów i piłka po rykoszecie wpadła 
do bramki. Chwilę później sędzia od-
gwizdał koniec pierwszej połowy.

Na drugą połowę Radomiak wy-
szedł z jedną zmianą. Za Ediego 
Semedo wszedł Frank Castaneda. 
W 54. minucie Christosa Donisa 
zmienił Roberto Alves. Zmiany nie 
przynosiły jednak efektu bramkowe-
go. Chwilę później z 14 metrów strze-
lił Castaneda, ale piłka przeleciała 
nad bramką. Dobrą okazję na gola 

kontaktowego „Zieloni” mieli w 56. 
minucie. Dośrodkowanie z prawej 
strony przedłużył Wolski, piłka tra-
fiła do Abramowicza, a ten uderzył 
w słupek. Jeszcze w tej samej akcji 
z 20 metrów potężnie strzelił Luizao 
i obronił to Kochalski. Trener Rado-
miaka próbował zmienić obraz gry 
i w 62. minucie zmienił dwóch zawod-
ników. Za Wolskiego wszedł Rocha, 
a za Cichockiego Mike Cestor. Stal 
była bardzo cofnięta, ale przeprowa-
dzała groźne kontry. W 66. minucie 
dośrodkowanie z lewej strony – wy-
dawało się łatwe – miał wyłapać Al-
bert Posiadała, ale młody bramkarz 
Radomiaka wypuścił piłkę przed sie-
bie. Na szczęście asekurował go Mike 
Cestor. W 78. minucie kolejną groźną 
akcję przeprowadzili „Zieloni”. Z le-
wej strony dośrodkował Abramowicz, 
Rocha strzelił w poprzeczkę, a póź-
niej piłkarze Stali wyszli zwycięsko 
z zamieszania przed bramką. W koń-
cówce piłkarze Radomiaka walczyli 
o chociaż jednego gola, ale nic z tego 
nie wyszło. Podopieczni trenera Con-
stantina Galcy przegrali 0:2.

W sobotę, 2 września Radomiak 
podejmie u siebie Piasta Gliwice.

Stal Mielec – Radomiak Radom 
2:0 (2:0)

Gole: Esselink 21’, Gerstenstein 
45+6’

Stal Mielec: Kochalski – Esselink 
(90. Leandro), Matras, Ehmann, Ge-
tinger – Wlazło, Trąbka (75. Guillau-
mier), Gerstenstein (66. M. Stępień), 
Hinokio (75. Wołkowicz) – Domań-
ski, Szkurin (66. Meriluoto)

Radomiak Radom:  Posiada-
ła – Grzesik, Rossi, Cichocki (62. Ce-
stor), D. Abramowicz – L. Semedo, 
Donis (54. Alves), Novaes Palhares, 
Wolski (64. Rocha) – E. Semedo (46. 
Castañeda), Henrique

ora ka w ie u
Piłkarze Radomiaka Radom przegrali na wyjeździe ze Stalą Mielec 0:2 w meczu 6. kolejki PKO Ekstraklasy. To trzecia po-
rażka „Zielonych” w tym sezonie. Po tym spotkaniu radomianie z dorobkiem dziewięciu punktów spadli na piąte miejsce 
w tabeli. Jutro mecz z Piastem Gliwice przy Struga 63.
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W ubiegłym tygodniu koszykarze 
HydroTrucku Radom spotkali się na 
pierwszym treningu w tym okresie 
przygotowawczym. W składzie ra-
domskiej drużyny doszło do dużych 
zmian w porównaniu do minione-
go sezonu. A to oznacza, że sztab 
szkoleniowy ma sporo pracy, żeby 
poukładać zespół i doprowadzić 
go do dobrej formy przed startem 
rozgrywek. – Najpierw musimy się 
poznać i oszacować swoje możliwo-
ści – mówi Robert Witka, trener Hy-
droTrucku Radom. – Moim celem 
jest wydobycie z tych zawodników 
maksimum i granie na najwyższym 
poziomie, na jaki nas stać.

Radomianie swoją formę szlifu-
ją podczas spotkań sparingowych. 
Pierwsze z nich zostało rozegrane 
w miniony piątek w hali radomskiego 
MOSiR-u. HydroTrucku zmierzył się 
z Polonią Warszawa. Niestety, sympa-
tycy radomskiego basketu nie mogli 
zobaczyć z bliska swoich ulubieńców, 
trenerzy obu ekip postanowili bo-
wiem, że ten mecz zostanie rozegrany 
bez udziału publiczności.

Na parkiecie lepiej zaprezentowali 

się koszykarze z Warszawy. Tegorocz-
ny beniaminek I ligi już od początku 
spotkania budował przewagę i po 
pierwszej kwarcie prowadził 21 do 
9. Radomianie nawet na moment nie 
zdołali się do nich zbliżyć i przegrali 
ten pojedynek 74:90.

Drugi sparing HydroTrucku roze-
grał we wtorek. Drużyna prowadzo-
na przez Roberta Witkę mierzyła 
się na wyjeździe z ekstraklasowym 
Sokołem Łańcut. I tym razem rado-
mianie byli bez szans. Gospodarze 
kontrolowali przebieg parkietowych 
wydarzeń i bez większych problemów 
wygrali to spotkanie 75:56.

W obu meczach najskuteczniej-
szym zawodnikiem radomskiej ekipy 
był Darren Williams. Amerykanin 
w sparingu z Polonią Warszawa zdo-
był 22 punkty, a w Łańcucie zapisał 
na swoim koncie 19 „oczek”.

W ten weekend HydroTruck Ra-
dom weźmie udział w turnieju towa-
rzyskim w Krośnie. W zawodach poza 
radomską drużyną wystąpią zespoły 
Miasta Szkła Krosno i GKS-u Tychy.

K

Pierwsze sparingi
Koszykarze HydroTrucku Radom nie najlepiej rozpoczęli przygotowania 
do startu sezonu 2023/2024 w Bank Pekao 1. Lidze.
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